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Pierwszy dzień w iosny, 21 m a r­
ca to  M ię d z y n a ro d o w y  D z ie ń  
L a só w . Ś w ię to  u s ta n o w io n e  

z o s ta ło  p rze z  O N Z . W  ska li 
g lo b u  lasy  są m ie jscem  życia , 
p racy i u trzym a n ia  d la  1,6 m ld  
ludz i. Rynek p ro d u k tó w  d rzew ­
nych w a rt jest roczn ie  300 m ld  
d o la ró w . 80%  g a tu n k ó w  r o ­
ś lin  i zw ie rzą t zw iązanych  jes t 
ze środow isk iem  leśnym , w  P o l­
sce je s t to  o d p o w ie d n io  65%. 
K ra j nasz stale podnosi lesistość. 
O d  roku  1945 zwiększyła się ona 
z 21 d o  29,2% , a m im o  to  aż 
53% P o laków  uważa, że lasów  
ub yw a . B yć m oże  ta k  uw aża  
tych  28% rod a kó w , k tó rz y  d o  
lasu nie chodzą  w  ogóle. C i co 
je d n a k  chodzą, m ogą m ieć też. 
takie  odczuc ie ! Piszę to  z p e ł­
n ą  św iadom ośc ią . K a żd y  z rąb  
zm ie n ia  k ra jo b ra z  m ie jsca  tak 
ra d y k a ln ie , że o d n o s im y  o to  
w rażenie og rom ne j straty. L ic z ­
by je d n a k  nie k łam ią . W  la tach 
199 5 -2 0 1 2  za les iono 33 tys. ha 
g run tów  rolnych. W  sumie lasami 
pokry tych  je s t 9,1 m in  ha kra ju . 
Lasy te w ch ła n ia ją  roczn ie  900 
m in  ton C O 2. D ość liczb! W iosna 
n iebaw em  przecież nade jdz ie . 
Po W ie lkanocy ruszą o d n ow ie ­
n ia, będzie og rom ne spiętrzenie 
prac. M u s im y  się spieszyć, gdyż 
os ta tn i tydz ień  kw ie tn ia  to  tzw. 
D n i Lasu. T radyc ja  sięga roku  
1933, k iedy to  prezydent Ignacy 
M ośc ick i pa tronow a ł pierwszym 
tak im  obchodom . W  1939 roku  
w  Poznaniu św iętowano wyświe­
tla jąc  w  k inach f ilm y  p rz y ro d n i­
cze, wstęp w o lny  by l do  pa lm ia r- 
n i, a d o  W ie lkopo lsk iego  Parku 
N arodowego ruszyły dwa pociągi 
wycieczkowe. Po w o jn ie  d o  tra ­
dycji pow rócono  w  1993 r „  o rga­
n izu jąc obchody w  G o łuchow ie . 
W  tym  roku  obchody  centra lne 
będą  w  N ie p o ło m ic a c h , a re ­
g iona lne  (poznańskie ) w  D z ie ­
w ic z e j G ó rz e  k. K o z ie g łó w . 
Składając w ie lkanocne życzenia 
zapraszam  d o  lasu  i ob y  nam  
pogoda  dop isa ła .Krzysztof Schwartz

W  dniach 15-17 m arca odbyła  się 
w  P oznan iu  X V I I  ju ż  edycja T argów  
Edukacyjnych. Tegorocznym  hasłem  
spotkan ia  b y ło  m o tto : „Ta lent - E d u ­
kacja - Sukces” . Targ i Edukacyjne  to  
w sp ó ln a  in ic ja ty w a  M ię d z y n a ro d o ­
w ych  Targów  Poznańskich, O środka  
D oskona len ia  N auczyc ie li w  P ozna­
n iu  o raz U rzę du  M arsza łkow sk iego  
W o jew ództw a  W ie lkopo lsk iego . Jest 
to  je d n a  z n a jw ię kszych  w  Polsce 
im p re z  w ys ta w ie n n iczych , p rezen ­
tu jąca  ofertę p laców ek ośw ia tow ych, 
szkó ł wyższych i in n ych . To m iejsce 
s p o tk a ń  i w y m ia n y  d o ś w ia d c z e ń

KALENDARIUM marzec/kwiecień 2013

21 marca
► pierw szy dzień wiosny,
► Światowy Dzień Leśnika,

► Dzień Wierzby,

22 marca
► Ś wiatow y Dzień Wody,

► Dzień Ochrony Bałtyku,

23 marca
► Światowy Dzień Meteorologii,
► Światowy Dzień Wody,

27-28 marca
► konferencja „Metody ochrony i gospodaro-

pom agające m ło d ym  lu d z io m  w  w y­
borze dalszej d ro g i kształcenia, a na ­
u c z y c ie lo m  d o s ta rcza ją ce  w ie d z y  
zaw odow e j.

A b s o lu tn ą  n o w o śc ią  te g o ro cz ­
nych ta rg ó w  b y ła  A le ja  O d kryw a n ia  
Talentów  - m iejsce, w  k tó rym  m ożna 
b y ło  ro z p o z n a ć  sw o je  z d o ln o ś c i,  
skorzystać z p o ra d  psycho loga  i pe­
d a g o g a , s p ra w d z ić  u m ie ję tn o ś c i 
n a  s ta n o w is k a c h  in te ra k ty w n y c h , 
a także  z w e ry fik o w a ć  sw o je  p re ­
dyspozyc je  a rtys tyczne , m .in . d z ię ­
k i m o ż liw o ś c i p rze d s ta w ie n ia  p rac 
i p o ro z m a w ia n ia  o  n ic h  z p ra co w -

wania populacjami dzikich zw ierząt w  lasach" 
w  SGGW w  Rogowie

31 marca
► mija ostateczny term in zgłoszeń w  konkursie 
„REC -  nakręć się na recykling” portalu w ww . 
zielonalekcja.pl, więcej na stronie organizatora.

1 kwietnia
► Ś wiatow y Dzień Ptaków,

1-7 kwietnia
► Tydzień Czystości Wód,

5 kwietnia
► Dzień Leśnika i Drzewiarza (Polska),

n ika m i poznańsk iego  U n iw e rsy te tu  
A rtys tyczn e go .

N a d le ś n ic tw o  J a ro c in , ja k  co 
ro k u , ró w n ie ż  ty m  ra ze m  w z ię ło  
u d z ia ł w  im p re z ie .  E d u k a to rz y  
z J a ro c in a  w ra z  z p ra c o w n ik a m i 
in n ych  n a d le śn ic tw  i O ś ro d ka  K u l­
tu ry  Leśne j z G o łu c h o w a  w y s tą p ili 
na  je d n ym  w sp ó ln ym  sto isku : „L a sy  
P aństw ow e” .

T ego rocznym  has łem  p rze w o d ­
n im  s to iska  L a s ó w  P a ń s tw o w ych  
b y ła  „b io ró ż n o ro d n o ś ć ” . D la te g o  
też nasz boks up iększyła  sam a n a tu ­
ra  w  postaci drzewek, m chu, szyszek,

7 kwietnia
► Światowy Dzień Zdrowia,

15 kwietnia
► k onferen cja pt. „N a sze  cenne d re w n o ” 
La sy Państw ow e, Polska Izba Gospodarcza 
Przem ysłu Drzewnego i M iędzynarodowe Tar­
gi Poznańskie zap raszają  na III konferencję 
branżową z cyklu Efektyw ny Tartak,

18 kwietnia
► M iędzynarodowy Dzień Ochrony Zabytków,

20 kwietnia
► Międzynarodowy Dzień Wolnej Prasy,

zw ierzą t i ptaków . N ie  zab rak ło  ró w ­
n ież d o d a tko w ych  in te ra k ty w n y c h  
z a b a w  w  p o s ta c i m ik ro s k o p u  do  
rozpoznaw an ia  owadów, ku l prezen­
tu jących ga tunk i drzew  czy m o n ito ra  
w yśw ie tla jącego in te rne tow e  s trony  
edukacyjne  d la  d z ie c i i m łodz ieży .

Podczas trzydn iow ych  ta rgów  na 
sto isku p rzep row adz iliśm y m nóstw o  
g ier, k o n k u rs ó w  i zabaw  d la  d z ie c i 
o ra z  m łodz ieży. P edagogom  p rze d ­
s ta w iliś m y  w ie le  a tra kcy jn ych  o fe rt 
p row adzen ia  edukacji p rzy rodn icze j 
w  o b ie k tach  Lasów .Opr. Hubert Przybylski

► V Małopolski Konkurs Sygnalisty ki Myśliwskiej 
„0 RógZbramira” na Zamku Królewskim w  Nie­
połomicach. Więcej na www.krakow.lasy.gov.pl,

22 kwietnia
► Międzynarodowy Dzień Ziemi,

25 kwietnia
► M iędzynarodowy Dzień Świadom ości Za­

grożenia Hałasem,

27-28 kwietnia
► na terenie Nadleśnictwa Waliły odbędą się
uroczystości z  okazji 150. rocznicy bitw y pod 

Waliłami. Zestawi): Wojak

zielonalekcja.pl
http://www.krakow.lasy.gov.pl
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PUSZCZE POLSKI

Lasy Pogórza i Gór Kaczawskich 
- kraina wygasłych wulkanów

G ó ry  Kaczawskie leżą w  dorzeczu Odry. O d 
zachodu sąsiadują z Pogórzem Izerskim , od  p o ­
łudniowego-wschodu z Pogórzem W ałbrzyskim , 
a od  pó łn o cy  z Pogórzem  Kaczaw skim . Całe 
pasmo m ożna podzie lić na cztery części: G rzbiet 
Północny, G rzbiet Południowy, G rzbiet W schod­
n i i  G rzb ie t M a ły . A d m in is tracy jn ie  należą do 
w o j. dolnośląskiego, skupione na terenie trzech 
nadleśnictw : Jawor, Lw ów ek Ś ląski i Z ło to ry ja . 

G ó ry  n iezbyt wysokie (najw yższy szczyt - 724 
m  n.p.m . - to  Skopiec), za jm u ją  ca łk iem  spory 
kompleks, bo aż 770 km 2.

H istoria
N azw a G ó r  K aczaw sk ich  w yw o d z i się ze 

średniow iecza i  oznacza tyle, co gęsty, ig lasty 
las. Ś lady b y tn o śc i cz łow ieka  w  re jon ie  G ó r  

i Pogórza Kaczawskiego datuje się na kilkanaście 
tysięcy lat. W jaskin iach  na Połom ie jeszcze przed 
I I  w o jn ą  św ia tow ą zna lez iono  liczne dow ody 
bytnośc i człow ieka neanderta lskiego w  postaci 
pozostałości pożyw ienia, narzędzi, a nawet „n a ­
czyń”  wykonanych z kości zwierząt. Najciekawsze 
znaleziska pochodzą z Jaskin i Północnej Dużej, 
w  któ re j od k ry to  m .in . czaszkę n iedźw iedzia  ze 
s p iło w a n y m i zębam i. W e rtu ją c  p rz e w o d n ik i 
często napotkasz na okreś len ie  „K ra in a  w y­
gasłych w u lkanów ”  - pon iew aż n igdzie  indzie j 
w  Polsce nie m a ty lu  p rzyk ładów  dzia ła lnośc i

w ulkanów : wyniosłe stożki, bazaltowe kolumny, 
zastygła lawa czy go łoborza. To tu ta j odkryjem y 
ta jem nice Tem plariuszy, w ejdziem y na wygasły 
w u lkan  Ostrzycę P roboszczow ską  lu b  na górę 
W ilko ła ka . Jak donoszą  opow ieśc i, ta  o s ta t­
n ia  by ła  m iejscem  spotkań w yznaw ców  k u ltó w  
pogańskich. W  V I  w ieku na w ie rzcho łku  góry 
W ilczego Szczytu is tn ia ło  g rodzisko. M ia ł tam  
swoją kryjówkę postrach kupców - iycerz bandy­
ta C zarny K rzysz to f z rod u  Zed litzów , którego 
ostatecznie s tracono  na legn ick im  rynku . O d  
tam te j p o ry  w racać m ia ł na sw o ją  górę  ja k o  
p o tęp io n y  duch  i u p ió r  z W ilko łaka . Sąsiednia 
góra nosząca przerażającą nazwę T rup ień (T ru ­
p ia  G ó ra ) by ła  m iejscem  prac i w ydobyw an ia  
skał w  kam ien io łom ach.

Ś w ia t roś lin
Przedstawiany obszar cechuje duże bogactwo 

p rzyrodn icze . Ś w iadczy o  tym  fa k t w ystępo­

w an ia  ponad  70 ga tunków  roś lin  ch ron ionych  
lu b  zagrożonych w ygin ięciem . W  od różn ien iu  
od  pozosta łych  sudeckich pasm, duży procent 
pow ierzchni za jm ują tu  lasy o składzie zbliżonym  
do  p ie rw otnego. D rzew ostany tw o rzą  g łów n ie  
nasze rodzim e dęby (szypułkowy i bezszypułko- 
w y) oraz pozosta łe  ga tunk i: jaw o r, lip a  i o lsza 
z domieszką buka, grabu, jesionu, świerka i w iązu 
górskiego. Śpotkam y tu  rów nież dobrze zacho­

waną, rzadką w  skali Europy, c iep ło lubną  dą ­
browę brekin iow ą. Jednak najcenniejsze zespoły 
leśne tw o rzą  ja w o rzyna  górska i las zboczow y 
klonowo-lipowy. D o  ich występowania konieczne 
są tzw. go łoborza  (obszary z naw arstw ien iam i 
różnych głazów). Zbiorow iska łąkowe również są 
tu  ba rdzo  bogate - spotkam y m uraw y naskalne
1 zb io row iska  kseroterm iczne.

Zw ierzęta
W  tute jszych ja sk in iach  żyje oko ło  10 ga­

tunków  kra jow ych nietoperzy, spośród k tó rych
2 gatunki (nocek Bechsteina i  nocek łydkow łosy) 
wpisane są do  polskiej czerwonej księgi zw ierząt 
ja ko  ga tunk i zagrożone w ygin ięciem . Ponadto  
na terenie gó r ja k  do tąd  z liczono  ok. 153 ga tun­
ków  ptaków , z czego 112 to  ga tunk i lęgowe lu b  
p raw dopodobn ie  lęgowe. P onadto  spacerując 
po  bezdrożach spotkasz tu  inne zwierzęta, m .in.: 
wydrę, kunę dom ow ą i leśną, łasicę, gronosta ja, 
tchórza, borsuka, dzika, sarnę, je len ia  o raz m u ­
flona , o  k tó ry m  p isa liśm y w  os ta tn im  w ydan iu  
„W ieści z lasu ” .

Turystyka
G ó ry  Kaczawskie są atrakcyjnym  miejscem 

zw łaszcza na d ług ie  spacery o raz na wycieczki 
rowerowe. N a  rowerzystów czeka gęsta sieć dróg 
o raz spora liczba  leśnych duktów . M ie jscem

najczęstszych w ypadów są: m iejscowość W ojcie­
szów, Jelenia Góra, Janowice Wielkie, M arciszów  
oraz Bolków. W  D ziw iszow ie  (niedaleko Jeleniej 
G óry) na entuzjastów sportów  zim owych czekają 
płaskie, ale za to  szerokie i sztucznie ośw ietlone 
stoki narciarskie. Jest zatem  co rob ić  o każdej 
porze roku . N ie  zw lekaj i  odw iedź te u rok liw e  
pełne a trakcji, ta jem n ic  miejsca. Zestawit: Wojak

Zaczerpn ięto:
www.piachy.eu/o-regionie,

saldek.boo.pl,
www.naszesudety.pl,

„Puszcze i lasy Polski”  -  D. Zaw adzka, 
E. Kw iecień 2 0 1 1  r.

Przedszkolaki z W itaszyc poznaw ały leśne tajem nice
W  d ru g im  ty g o d n iu  

m arca z im a  nadal nie o d ­
puszcza ła , je d n a k  m im o  
niesprzyjającej aury uda ło  
nam  się dotrzeć do  Przed­
szko la  w  W ita s z y c a c h . 
O czek iw a ła  nas ta m  ju ż  
spora g rupka  w ychow an ­
ków . D z ie c i p rz y w ita ły  
p ra c o w n ik a  n a d le ś n ic ­
tw a z og rom nym  ciepłem , 
a d w ie  n a jd z ie ln ie js z e  
dziewczynki wyrecytowały 
p ięknie wiersze.

P o te m  ro z p o c z ę ła  
się opow ieść o lesie i je j 
m ieszkańcach. Przedszko­
lak i wspólnie uczestniczyły 
w  grach i zabawach o p o ­
w ia d a ją cych  o  p ra cy  le ­
śn ika. O d k ry w a ły  drogę, 
ja k ą  p rzebyw a  m ałe  na - 
sionko, by ostatecznie stać Dzieci już w iedzą, że las należy chronić, bo to  nasze w spólne dobro, które pozostanie po nas i będzie miejscem kontaktu z naturą  

dla przyszłych pokoleń.

się d o ro s łym , d o jrz a ły m  
d rze w e m . D o w ie d z ia ły  
się, że w yb ie ra jąc  się do 
la su  b ę d ą  ta m  zaw sze 
gośćm i. Las zam ieszkuje 
m nó s tw o  zw ie rzą t, k tó re  
p e łza ją , skaczą, b ie g a ją  
o ra z  p rz e la tu ją  czę s to  
niezauważone przez cz ło ­
wieka. Teraz nasz dom ow y 
pies ten duży i  ten m aleńki 
będz ie  zawsze spa ce ro ­
w a! z na m i uw iązany na 
smyczy - w  ten sposób nie 
będzie n ie p o ko ił leśnych 
m ieszkańców. D la  p rzed ­
szkolaków  nie je s t ju ż  ta ­
jem n icą , ja k ie  stw orzen ia  
są sprzym ierzeńcam i lasu, 
k tó re  pod lega ją  ochron ie , 
a jakie  są po prostu  szkod­
n ikam i np. drzew.Opracował: WoJak

W telegraficznym skrócie

Z KRAJU

► Narodowy Program Leśny
Rozpoczynają się rozmowy nad progra­
mem rozwoju leśnictwa w  perspektywie 
do 2 0 3 0  roku i dalej. Najprawdopodob­

niej do 2 0 1 5  r. zostanie opracowany 
dokum ent - Narodowy Program Leśny 

- będący w ynik iem  szerokiej publicznej 
debaty na tem at strategii rozwoju pol­
skiego leśnictw a (MOŚ).

► Bajarze z Leśnej Polany po raz 
siódmy
Już w  dn iach 1 6 -17  maja 2 0 1 3  w  za­

bytkow ej „P ow ozow n i" OKL w  Golu­
chowie znów popłyną opowieści, gawę­
dy oraz bajania o lesie. Na zgłoszenia

uczestników organizator czeka do 15 
kw ietn ia . Na zwycięzców czekają na­
grody pieniężne. W ięcej inform acji oraz 
regulam in uczestnictwa znajdziecie na 
s tro n ie  „ w m 1"  ÓKL w  G o łu ch o w ie  

(OKL).

> Polski platan na II miejscu
Znam y zw yc ięzców  „D rze w a  R oku” 
- z liczbą 1 3 8 9 8  głosów w  interneto­
w ym  plebiscycie na Europejskie Drzewo 

Roku, spośród sześciu drzew biorących 
udział w  konkursie platan z Polski zajął 

zasłużone II m iejsce. 20 0 -le tn i platan 
rośnie w  parku w  centrum  Kóz (w ieś 

w  woj. śląskim). Ma 4 ,8 2  m w  obwodzie 
i ok. 16 m etrów  wysokości. W yprzedził 
nas jedyn ie platan z W ęgier uzyskując

zaledw ie o 3 0 7  głosów w ięcej. M iejsce 

trzecie powędrowało do Irland ii, które 
zdobył dąb z sum ą 5 7 8 5  głosów. Oba 
platany szły łeb w  łeb deklasując rywali: 
lipę z Czech, grupę drzew (m orwa i dwa 

orzechy) z Bułgarii i platan ze Słowacji 
(K lub Gaja).

► Paralizatory d la...
MSW  chce rozszerzenia dostępu do 
paralizatorów  elektrycznych dla takich 

służb jak  straże łow ieck ie , leśne i ry­
backie. Z paralizatorów  zrezygnowała 

Służba W ięzienna w  w yn iku  w ykona­
nia wyroku Trybunału Konstytucyjnego, 
k tó ry  orzekł, że s tosow anie  środków  

przymusu bezpośredniego przez służby 

pow inno być uregulowane ustawowo.

Dotąd było to  regulowane w  rozporzą­
dzeniach w ykonaw czych poszczegól­
nych formacji. Projekt ustawy podkreśla, 

że para liza to r będzie mógł być użyty 
„w  ostateczności, gdy pozostałe środ­
ki okażą się n iesku teczne” . Zakłada 

m .in ., że nie w o lno  używać środków  
p rzym usu bezpośredniego, z w y ją t­
kiem  s iły  fizyczne j „w  postaci tech n ik  
o b e zw ła d n ia ją cych ” , w obec „k o b ie t 

w  w idoczne j c iąży oraz osób, których 

w ygląd w skazu je  na w iek  do 13 la t 

lub  ograniczoną spraw ność ru chow ą” 
(W yborcza .p l).

► Pożar stolarni
15 lu tego w yb u ch ł pożar w  s to la rn i 
w  m iejscow ości Gola (W ie lkopolsk ie).

W  akcji gaśniczej bra ło udzia ł k ilkana­
ście jednostek straży pożarne j. Ponie­

w aż s to la rn ia  zna jdu je  się przy drodze 
kra jow e j num er 8 , podczas akc ji ga­
szenia pożaru zosta ł w strzym any ruch 
na odcinku  Syców - Kępno. W stępne 
stra ty  oszacowano na k ilkase t tys ięcy 
z ło tych  (D -N ).

> Drewniana wanna
Anders Ó lund, sto larz ze Szwecji, ode­

bra ł z rąk M onik i S tridsm an, dyrektora 
generalnej Szw edzkie j Agencji Leśnej 

i Zb ign iew a Kaczm arczyka, dyrektora 
RDLP w  Gdańsku, nagrodę za najlepszy 
w yrób  z drewna liściastego. Praca nad 
wanną zajęła autorow i ok. 2 0 0  godzin. 
Jak sam  tw órca  przyznał - praca nad

http://www.jarocinska.pl
http://www.piachy.eu/o-regionie
saldek.boo.pl
http://www.naszesudety.pl
Wyborcza.pl
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Jenot czyli lis japoński
W  połow ie ubiegłego wieku, w  komplek­

sach naszych lasów liściastych i mieszanych, 
zwłaszcza bogatych w  liczne zbiorn iki wodne, 
pojaw i! się jeno t (Nyctereutes procyonoides) 
- nowy gatunek drapieżnika z rodziny psowa- 
tych. W  Polsce po raz pierwszy zauważono 
jego obecność w  1955 r. na terenie Puszczy 
Białowieskiej. Dzisiaj występuje ju ż  na terenie 
całego kraju, najliczniej na terenach pó łnoc­
no-wschodnich, a w  W ielkopolsce w  okręgu 
poznańskim. N a terenie Nadleśnictwa Jarocin 
w  m arcu 2012 r. na liczono ponad dwieście 
osobn ików  tego obcego d la  naszej fauny 
gatunku.

Jego p ierw otną ojczyzną są tereny p o ­
łu d n io w o -w sch o d n ie j A z ji.  Z  pew nością  
pozostałby tam  do dzisiaj, gdyby nie został 
przeniesiony na europejskie tereny Zw iązku 
Radzieckiego przez myśliwych, którzy chcieli 
tu  mieć nowy obiekt polowań. Z  tego względu 
w  latach trzydziestychX X  w. jeno t został za­
aklimatyzowany na terenach Litwy, B iałorusi 
i Ukra iny. D o  końca la t 50. wypuszczono 
na tych terenach o ko ło  9 tys. osobników . 
Niezależnie od tego wiele zw ierząt ucieklo 
z ferm , na których by ły  hodowane d la  cen­
nego futerka.

Już w  1935 r. przedostał się do F inlandii. 
Z  terenu Puszczy Białowieskiej rozpoczęła 
się jego wędrówka w  k ierunku zachodnim  
i pó łnocno-zachodnim  Polski. Obecnie poza 
Polską zajmuje także Bałkany, obszary N ie ­
miec i A ustrii. Jenot jest gatunkiem  bardzo 
ekspansywnym i  plastycznym. Z  łatwością 
przystosował się do warunków klimatycznych 
i środow iskow ych  obsza rów  W schodn ie j 
Europy.

N ie  jest w ybredny w  wyborze miejsca 
życia. Zamieszkuje przede wszystkim  duże

kompleksy lasów liściastych i mieszanych, ale 
także rozlegle i gęste zarośla krzewiaste, za­
wsze w  pobliżu zbiorników wodnych. Rzadko 
trudzi się budowaniem schronienia dla siebie. 
Najczęściej wykorzystuje ju ż  istniejące w  te­
renie ja m y  i wykroty, no ry  lisów  i borsuków, 
w ypróchnia le pnie leżących drzew, a także 
stogi słom y i  siana.

Ż yw i się głównie d robnym i gryzoniam i, 

żabami, owadam i, padliną, ja jam i i  pisklęta­
m i ptaków. Składniki pokarm u zm ieniają się 
w  zależności od ich dostępności na danym

► CIEKAW OSTKA:

Jenot - nietypowy leśny pies (gatunek 
z rodziny psowatych) zasypia na zimę.

terenie oraz p o iy  roku. Poluje głównie w  nocy. 
W  zw iązku z tym  m a słabo rozw in ięty zm ysł 
wzroku, ale posiada dobry węch i słuch. D o ­
skonale pływa, stąd w  składzie jego pokarm u 
są również ryby, ptaki b łotne i wodne oraz ich 
ja ja  i pisklęta. Jego obecność w  w ie lu  regio­
nach występowania uważa się za przyczynę

znacznego zm niejszania się liczebności tej 
g rupy ptactwa. W  jesieni chętnie zjada duże 
ilośc i ow oców  i nasion roślin , szczególnie 
żo łędz i i buczyny. W  tym  okresie g rom a­
dzi znaczne zapasy tłuszczu. N a  terenach 
północnych, gdzie z im a jest d ługa i  trudno  
w tedy zdobyć pokarm , zapada w  p ły tk i sen. 
Jest to  zjawisko wyjątkowe w  rodzin ie psów. 
Podobnie ja k  niedźwiedź i  borsuk nie opusz­
cza w tedy k ry jów ki i nie przy jm uje  pokar­
m u. Temperatura jego cia ła obniża się tylko 
nieznacznie, a gdy w a runk i pogodow e się 
popraw ia ją, podejm uje aktywność życiową.

Cechuje go wysoka rozrodczość. Z  je d ­
nego m io tu  w  ciągu roku średnio odchowuje 
osiem m łodych.

Jenot jest najmniejszym przedstawicielem 
rodz iny  psowatych. Jego c ia ło m a 50-70 cm  
długości, a ogon 15-25 cm. W  okresie la ta 
w aży oko ło  4-6 kg, a w  jes ien i m asa jego  
c ia ła wzrasta do  10 kg. P rzedm iotem  p o ­
żądania m yśliwych jest jego puszyste fu tro  
o  sza rob runatnym  uba rw ien iu , k tó re  jes t 
szczególnie okazałe w  okresie zimy. Tworzą 
je  wtedy w łosy ościste o  d ługości k ilkunastu  
centym etrów i bardzo gęste w łosy puchowe. 
W zd łuż grzbietu ciągnie się ciem na pręga, 
k tó ra  rozszerza się w  oko licy łopatek. G łow a 
jeno ta  jest mała, z charakterystycznym i b o ­
kobrodam i u tw orzonym i z d ług ich  w łosów  
wyrastających po je j bokach.

N iespodziew anie  zaskoczony w  tere­
nie, k iedy nie m a szans ucieczki, pada na 
ziem ię i udaje m artw ego. K iedy  oceni, że 
niebezpieczeństwo m inęło, ucieka do lasu. 
Ła tw o  zaraża się wścieklizną. Ze względu na 
niebezpieczeństwo zarażenia się wścieklizną 
lub  świerzbem nie w o lno  takiego zwierzęcia 
dotykać ani głaskać. Opr. Wacław Adamiak

W iosenne
podglądanie
p łazów

LEŚNE ORIGAMI - Dzięcioł zielony
Dzięcioł zielony jest dość dużym  pta­

kiem, którego długość ciała sięga nawet 31 - 
3 3  cm . Jego upierzenie jest barw y zielonej 
z oliwkowo-szarym spodem ciała. Czerwona 
czapeczka zarówno u samców, jak i u samic 
zachodzi do karku. Tylko sam iec posiada 
za dziobem  czerwony, czarno obwiedziony 
wąs. Pomylić go możesz jedynie z dzięciołem 
zielono-siwym (różnica - słabsza czapeczka 
i czarna obręcz w okół oka).

Dzięcioł zielony w  przeciw ieństw ie do 
innych dzięcio łów  rzadko bębni, natom iast 
często odzywa się donośnym pogw izdywa­
niem. Brak stuków  noszących się po lesie 
jest spowodow any jego upodobaniam i ży­
w ien iow ym i. Jest na jbardziej naziemnym 
spośród naszych dzięcio łów  i chętnie od­
wiedza m row iska, gdyż m rów ki i ich larw y 
s tanow ią  w ażny sk ładn ik  jego pokarm u. 
Rzadziej są to  inne bezkręgowce i owoce.

Język dzięcioła zielonego jest bardzo d ług i. 
W ysuwa go za pokarm em  nawet dziesięć 
centym etrów poza koniec dzioba. W  przeci­
w ieństw ie do języka dzięcioła czarnego brak 
na nim  haczykowatych wyrostków. Jest za 
to  szorstki i lepki, by zgrabnie penetrować 
m rówcze chodn ik i. Ptak ten zam ieszkuje 
tereny o tw arte. Spotkasz go wśród szpale­
rów drzew śródpolnych, w  starych parkach, 
sadach i alejach. G łównie jednak w  pobliżu 
łąk, na których intensywnie żeruje. W ypro­
wadza jeden lęg w  roku, w  końcu kw ietnia 
lub na początku maja. Jaja w ysiadu ją  oby­
dw oje z rodziców. Pary są monogamiczne 
i mogą łączyć się ze sobą nawet na całe 
życie. Dziuple powstają g łów nie w  m ięk­
kich drzewach liściastych tj. o lcha, osika 
i w ierzba.

W  Polsce dzięcioł zielony jest gatunkiem 
objętym  ścis łą ochroną gatunkową.

Informacje potrzebne do złożenia dzięcioła i zdjęcia znajdziesz zawsze na stronie Nadleśnictwa Jarocin http://jarocin.poznan.lasy. 
gov.pl w  zakładce „Kącik dla najm łodszych” i na stronie www.jarocinska.plw zakładce „Wieści z Lasu”.

Początek w io sn y  m i­
ło ś n ik o m  p rz y ro d y  zde ­
c y d o w a n ie  k o ja rz y  się 
z o b se rw a c ja m i p rz y la ­
tu ją c y c h  p ta k ó w . W ra z  
ze w z ro s te m  te m p e ra ­
tu ry  i to p n ie jącym  śn ie ­
g iem  p o ja w ia ją  się także 
w ybudzone  ze snu zw ie ­
rzęta, k tó re  z im ę spędziły 
w  stan ie  h ib e rn a c ji. D o  
ta k ich  za licza ją  się płazy. 
Pierwsze ga tunki po jaw ia ­
ją  się ju ż  w  m arcu. O bser­
w acje okresu  godow ego  
i ro z w o ju  o d  e m b rio n u  
poprzez fo rm ę  la rw a ln ą  
aż d o  pos tac i p rze o b ra ­
żonej je s t d la  pas jona tów  
p rzyrody  nie lada przeży­
ciem . W a rto  zastanow ić  
się, k iedy i gdzie m ożem y 
spotkać te zm iennoc iep l- 
ne kręgowce.

Przede w szystkim  na ­
leży zw róc ić  uwagę na to , 
że te m p e ra tu ra  ic h  c ia ł 
je s t za leżna od  tem pera ­
tu ry  o to czen ia  i d la tego  
m ogą  być aktyw ne ty lko  
w  pew nym  zakresie tem ­
p e ra tu r  (n p . o d  0 °  d o  
3 2 ,5 °C  - w  p rz y p a d k u  
traszk i zw ycza jne j). K o ­
le jn y m  w a żn ym  c z y n n i­
k iem  je s t w ilg o tn o ść . Ze 
względu na specyfikę swo­
je j skóry p rzy  zb y t n isk ie j 
w ilg o tn o śc i p ła zy  m uszą  
pozostać w  ukryciu, by nie

wyschnąć. Tuż po  przebu­
dzen iu  rozp o czyn a ją  się 
m ig ra c je  d o  m ie jsc  ro z ­
ro d czych , g dz ie  za zw y ­
czaj m asowo odbywają się 
gody. W  tym  okresie p laży 
w p a d a ją  w  m iło s n y  szal 
i  zupe łn ie  n ie  zw aża ją  na 
czyhające niebezpieczeń­
stwa. Jest to  w ięc także 
okres m asow ego ich  g i­
n ięcia  po d  k o ła m i sam o­
ch o d ów  lu b  w  s tudz ien ­
kach kana lizacy jnych . To 
w ła ś n ie  o k re s  m ig ra c ji 
i g o d ów  je s t na jlepszym  
czasem d o  p row adzen ia  
o b s e rw a c ji w  te re n ie . 
W szystk ie  o s o b n ik i d o j­
rza łe  p łc io w o  p o ja w ia ją  
się w tedy  w  z b io rn ika ch  
ro z ro d c z y c h  i u w id a c z ­
n ia ją  się m iędzy  n im i ce­
chy p łc iow e . Samce żab 
i ro p u c h  w y d a ją  c h a ­
ra k te rys tyczn e  odg ło sy , 
a u  p ła zó w  o gon ias tych  
m ożna obserwować p ięk­
ne „ta ń c e ”  godow e. Jak 
w s p o m n ia n o  w cześn ie j, 
p łazy  nie zw aża ją  na n ie ­
bezp ieczeństw o w  czasie 
g o d ó w , co  u ła tw ia  ich  
podg lądan ie .

W  następnym odcinku 
o  tym , ja k  p ro w a d z ić  o b ­
serwacje, a ja k ic h  p rak tyk  
un ikać. Krzysztof Kolenda kolendak@poczta.onet.pl

W telegraficznym skrócie

budow ą ob fitow a ła  w  m om enty zw ą t­
p ien ia , ale uda ło  s ię (RDLP Gdańsk).

k Zbuduj z nami wspólnie las
Mieszkańcy Olsztyna mogą m ieć w pływ  
na to, jak  będzie wyglądało ponad 3 0 0  

hektarów lasu sąsiadującego z osiedla­
m i Jaroty i Pieczewo. Jak zapowiadają 
leśnicy, zagospodarowywany fragm ent 
lasu ma służyć przede w szystkim  ce­
lom rekreacyjnym. Nadleśnictwo Olsztyn 

opracowuje w łaśnie nowy plan urządze­
nia lasu na lata 2 0 1 5 -2 0 2 4 . To doku­
ment, który dla leśników jest tym  samym, 
co m iejscowy plan zagospodarowania 

przestrzennego dla u rbanis tów . Plan 
urządzenia lasu też precyzyjnie opisuje, 

jak  powinien być pielęgnowany i w yko­

rzystywany dany kompleks leśny (LP).

► Bieg Piastów
Tysiące osób wzięły udział w  XXXVII Biegu 
Piastów - narciarskim  festiw alu , który 

w  dniach 1-3 marca trw a ł na Polanie 

Jakuszyckiej na terenie Nadleśnictw a 
Szklarska Poręba. W  jego ramach zor­
gan izow ano też XVII Bieg Leśników  

i X M istrzostw a P racowników  Lasów 
Państwowych. Rozegrano je  na trasie 
2 6  km stylem  klasycznym, choć ludzi 

lasu można było oglądać przez trzy dni 
w  biegach na wszystkich dystansach. 
Na listach startow ych byli też leśnicy 

z Czech, F in la nd ii, N iem iec i L itw y. 
W  im prezie w zię ło udzia ł ponad 130  

leśników  - 21  z n ich ukończyło bieg

na 10  km , 2 3  skuteczn ie  zm ierzy ło  

się z koronnym dystansem 5 0  km , zaś 
w  biegu na 2 6  km, liczonym do klasyfi­
kacji leśnych m istrzostw, ryw alizowało 
aż 8 5  osób (LP).

ZE ŚWIATA

> Skandynawia - licencja na piły
Od 2 0 1 5  roku Szwedzi pracujący przy 

pozyskiwaniu drewna w  Szwecji będą 

musieli posiadać tzw. licencję na obsługę 

p ił spa linow ych. W łaścic ie le firm , k tó ­

rzy zostaną przyłapani na zatrudn ianiu 
osób bez licencji, będą karani wysokim i 

grzywnam i. Aby zdobyć licencję, nale­

ży się zapisać i zdać pozytywnie kurs 

państw ow y (D -N ).

> Kanada - wysokie domy z drewna
Kanadyjska Federacja Przemysłu Drzew­
nego (FPAC) chce, aby rząd zm ien ił 
prawo budowlane. Zm iany dotyczyłyby 
możliwości wznoszenia budynków wyko­
nanych z drewna do 3 0  pięter wzwyż. 
FPAC tw ierdzi, że obecne przepisy nie 
nadążają za zmianami technologicznymi. 
Uważa się, że zmiana przepisów spowo­
duje ogromny w zrost zapotrzebowania 
na surow iec drzewny, co da przypływ  
około 2 0  mld $ w  okresie pierwszych 7-8 
lat. Produkcja kanadyjskiego przemysłu 
drzewnego jest warta rocznie około 57  
m ld $, wytw arza 12%  PKB i zatrudnia 
2 3 0  0 0 0  pracowników (D-N).

> Chiny - ochrona przed szkodnikiem
Od kw ietn ia wchodzą w  życie w  pań­
stw ach U nii Europejskiej i będą obo­

w iązywały przez dwa lata specjalne pro­
cedury w  zakresie sprowadzania z Chin 
tow a rów  w  opakow aniach z drewna. 
Cel to  zw alczen ie  szkodnika drew na 
A noplophora chinensis - niszczącego 
m.in. kasztanowce, brzozy, buki, w ierzby 
i w iązy (D-N).

> Indonezja - straty po powodziach
O grom ne s tra ty  z pow odu pow odz i 
ponosi przem ysł drzew ny w  Indone­
z ji. Najw iększa od lat powódź spara­
liżowała branżę drzewną. Co najm niej 
k ilkadziesią t firm  drzewnych znalazło 
się pod wodą. Zniszczeniu uległ park 
m aszynowy i surow iec (gt. bam bus). 
Tylko w  rejonie sto licy stra ty dla prze­
mysłu drzewnego oszacowano na około 
1 b ilion rupii (około 12 m in $).Zestawił: Wojak

http://www.jarocinska.pl
http://jarocin.poznan.lasy
http://www.jarocinska.plw
mailto:kolendak@poczta.onet.pl
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Kłusowali
tuż przy leśniczówce

W n y k i i pę tle  s tosow ane przez 
k łu s o w n ik ó w  o d c h o d z ą  ju ż  d o  la ­
m usa. C i,  k tó rz y  p ró b u ją  pozyskać 
n ie le g a ln ie  d z iczyznę  w o lą  k o rz y ­
stać z b ro n i pa lne j i  sam ochodów . 
W  os ta tn im  czasie na terenie N a d le ­
śn ic tw a Ja ro c in  w  ten sposób zab ito  
dw a  rogacze. B y ł to  p ie rw szy  ta k i 
p rzypadek.

- To było późne, z im owe p o p o łu ­
dnie. Było ju ż  ciem no. Przebywałem  
a ku ra t z rodziną  w  domu, gdy usłysza­
łem  g łośny strza ł. Pad ł naprzeciw ko  
b ram y w jazdowej. W yjrza łem  przez  
okno i  w idziałem  św ia tła  samochodu,

k tó ry  s ta ł w pob łiżu . Nagle po jazd  ru ­
szył, ob jecha ł sto jący naprzeciwko le­
śniczówki w igwam myśliwski, nakręcił 
i  od jecha ł w k ie ru n k u  Magnuszewie. 
Po k ilk u  m inutach, w  okolicach drogi, 
k tó ra  biegnie na Witaszyce usłyszałem  
ko le jny  strza ł. Wyszedłem sp raw dzić  
do czego strzelano. Zobaczyłem farbę, 
czyli krew  zwierzyny na ziem i, a trzy­
dzieści m etrów da le j leżał strzelony ro ­
gacz - w spom ina  W iesław  Kraw czyk, 
leśn iczy  na T u m id a ju  w  Ja ro c in ie . 
D o d a je , że w cześn ie j n ie  zauw a ży ł 
n ic  n iepoko jącego .

O  z d a rz e n iu  p o in fo rm o w a n a

zosta ła  na jp ie rw  S traż Leśna, a pó ź ­
niej i po lic ja . K łu so w n iko m  chod z iło  
p ra w d o p o d o bn ie  o  pozyskanie m ię ­
sa. - W  d n iu  następnym po jechaliśm y  
spraw dzić d rug ie  m iejsce, w  k tó rym  
p a d ł s trza ł. O kazało się, że tam  też 
leży d ru g i rogacz. W  tym  p ierw szym  
wypadku było widać, że sprawca zda­
rzen ia  chodz ił i  szukał, a le z pow odu  
m roku  n ie  uda ło  m u  się znaleźć f a r ­
by, a przez to i  te j sk łusow anej sztu­
k i - doda je  leśn ik . S p raw a  zo s ta ła  
u m o rz o n a  z p o w o d u  n ie w y k ry c ia  
spraw ców .

(Is)

Na Zwiastowanie bocian na gnieździe stanie
U ra to w a li jed yn e  
w e  w s i gn iazdo

Zawsze liczn ie  występujący na tere­
nach naszego kra ju  i zw iązany z życiem  
ludzi na wsi bocian b ia ły  towarzyszy nam 
od pradziejów. Obecnie rów nież jest p ta ­
kiem  licznym , a co czwarty bocian żyjący 
na świecie m a po lsk i rodow ód. Zatem  
n ic w  tym  dziwnego, że w  naszej kulturze 
powstało wiele związanych z n im  wierzeń 
i przesądów.

N asi p rzodkow ie  o tacza li bociana  
pow ażan iem , a zab ic ie  go b y ło  c ięż­
k im  przew inieniem . W ierzy li, że dusza 
człow ieka po  jego  śm ierci, zam ien ia  się 
w  bociana, k tó ry  m oże zemścić się na 
sw oim  prześladowcy.

Początek w iosny zawsze ko ja rzony 
b y ł z p rz y lo te m  b o c ia n ó w  z c iep łych  
krajów . N a  podstaw ie w yg lądu i  zacho­
w an ia  powracających p taków  w różono  
ja k i będzie nadchodzący rok. Pow inny 
one w róc ić  na jpóźnie j do  Święta Z w ia ­

stowania, k tó re  p rzypada na dzień 25 
m arca. S tąd  lu d o w e  p o rze ka d ło  „N a  
Zw iastow anie  bocian na gnieździe sta­
n ie” . M ieszkańcy K u rp i i Podlasia w y­
p iekali z tej okazji d rożdżow e bułeczki 
w  kształcie bocian ich łap  i w k łada li je  do 
gn iazd tych ptaków. M ia ło  to  zachęcić 
powracające bociany d o  zajęcia gniazda 
na terenie ich gospodarstw, a tym  samym 
zapewnić jego gospodarzom pomyślność 
i dostatek przez ca ły  nadchodzący rok. 
Powszechne było  przekonanie, że bocian 
zakłada gn iazdo  ty lko  w  gospodarstw ie 
lu d z i porządnych i uczciwych. G n iazdo  
om inięte przez powracające p tak i zapo­

Gospodarze ustąpili pola gościom
N a d le śn ic tw o  Ja ro ­

c in  by ło  gospodarzem  
XIII M istrzostw Leśników 
Regionalnej Dyrekcji La­
sów Państwowych Poznań 
w  tenisie stołowym . Im ­
prezę zorganizowano we 
współpracy z W ielkopol­
skim Związkiem Leśników 
Polskich. Na sali g im na­
stycznej Szkoły Podstawo­
wej nr 2 rywalizowało ze 
sobą 13 trzyosobowych 
drużyn. Walka była bardzo 
zacięta. W ielu uczestni­
ków prezentowało bardzo 
wysoki poziom gry i do­
bre przygotowanie, także

w ia d a ło  niepowodzenie.
Pojawieniem się bocianów  na wiosnę 

tłum aczono  zw iększoną liczbę u rodz in  
dzieci. R acjonalne w ytłum aczenie  tego 
zjawiska jes t trudne. Z . Jakubiec (h ttp :// 
bocianoped ia .p l/boc iany-i-bock i) p rzy­
pom ina , że w  daw nych wiekach często 
pod  koniec z im y  i na p rzedw iośn iu  d o ­
tk liw ie  brakow a ło  żywności, co znalazło 
odzw ierciedlenie w  określeniu „g ło d n y  
przednów ek” . Okres ten, aż do  nowych 
zb io ró w  b y ł czasem drastycznego n ie­
dożyw ienia i w  zw iązku z tym  obniżonej 
p łodnośc i kobiet. L a to  i jesień zapew­
niające o b fity  pokarm  sprzy ja ły  prokre- 
acji, k tó re j na tu ra lnym  rezu lta tem  by ły  
wiosenne u rodz iny  dzieci, przypadające 
w łaśnie na okres p rzy lo tu  bocianów.

Inne  uzasadn ien ie  tego w ie rzen ia  
proponuje A . Kruszewicz (Ptaki Polski T. 
I,  M U L T IC O  Warszawa 2005). W edług 
tego au to ra  zw iększona liczba w iosen­
nych  u rodzeń  d z iec i b y ła  rezu lta tem  
powszechnego kiedyś zwyczaju sąsiedz­
kiej pom ocy p rzy  sianokosach i pracach 
żniw nych. P racow ano w tedy od św itu 
do  zm roku , a k iedy po la  po łożone by ły  
da leko o d  w si żn iw ia rze  p o zo s ta w a li 
przez noc na polach. S tw arza ło  to  m ło ­
dym  rzadką wówczas okazję do  bezpo­
średnich kon taktów  m iędzy sobą i by ło  
przyczyną fa li na rodz in  dzieci w  w ie lu  
dom ostw ach w iosną  następnego roku. 
M ło dsze m u  rodzeństw u tłum aczono , 
że m a luchy  przyniesione zosta ły  przez 
przylatu jące bociany.

pod względem  sprzętu. 
Gospodarzy reprezento­
wali Hubert Czerniejewski 
(na zdjęciu), Jacek Czer­
niejewski oraz Rafał Bier- 
nacik. Zajęli oni 18, 26  
i 2 8  miejsce. W  ogólnej 
klasyfikacji Jarocin znalazł 
się na ósm ym  m ie jscu. 
G ra tu lac je  uczestnikom  
złożył Piotr Grygier - dy­
rektor RDLP w  Poznaniu, 
który ob ją ł patronat nad 
rozg ryw kam i. Dla n a j­
lepszych by ły  nagrody 
rzeczowe m .in . cza jn ik i 
i żelazka.

(Is)

► Wyniki:
I Jarosław Musiat -  Nadleśnictwo Konin (120 pkt)
li. Adam Matys -  Leśny Zaktad Doświadczalny Siemianice (110 pkt)

III. Grzegorz Lechowicz - Nadleśnictwo Syców (103 pkt)
► Klasyfikacja drużynowa
I. Nadleśnictwo Krotoszyn (262 pkt)
II. Nadleśnictwo Konin (256 pkt)
III. Nadleśnictwo Syców (226 pkt)

Jeden z p rzesądów  g ło s ił,  że b o ­
cian nie os ied li się na gnieździe, jeże li 
do  p rzygotow ania  jego podstaw y użyto 
m e ta low ych  elem entów. W spółczesne 
boc iany zakłada ją  gn iazda tam , gdzie 
je s t to  d la  n ich  najdogodniejsze. Znane 
są p rzypadk i um ieszczenia gniazda na 
dachach krytych  b lachą, s lupach sieci 
energetycznej, bramkach kolejowej trakcji 
elektrycznej, m eta low ych m asztach itp . 
Ponad po tow a gn iazd bociana  b ia łego 
w  Wielkopolsce znajduje się na drzewach.

S ym pa tia  d la  b o c ia n ó w  ze s trony 
lu d z i n ie słabnie. D z ię k i tem u należy 
on do  g rupy  na jlep ie j poznanych p ta ­
ków. Obecnie kamery zamontowane przy 
gn iazdach  u m o ż liw ia ją  n ieprzerw aną 
ca ło d o bo w ą  obserwację ich  życia, od  
ch w ili p rzy lo tu  rodz iców  na w iosnę do 
m om en tu  opuszczen ia  gn iazda  przez 
m łode. Z a  na jbardzie j popu larne  w  E u ­
rop ie  uważane jes t gn iazdo  boc ianów  
w  P rzygodzicach ko ło  O strow a  W lkp . 
Życie jego  m ieszkańców m ożna śledzić 

przez kamerę in ternetow ą ju ż  od  w iosny 
2006 roku. G n iazdo  znajduje się na n ie­
czynnym  kom inie  ko tłow n i, na k tó rym  
o rn ito lodzy  z Południowowielkopolskie j 
G ru p y  O gó lnopo lsk iego  Towarzystwa 
Ptaków założyli specjalną metalową pod­
stawę. In ternauci m ogą obserwować ży­
cie jego mieszkańców i wymieniać między 
sobą spostrzeżen ia  na s tron ie  h t tp : / /  
w w w .pw g.o top.o rg .p l lu b  w chodząc na 
stronę w w w .bocianyonline.p lWacław Adamiak

Państwo Gendera z Niedź­
wiad przy pomocy firm y Ener- 
ga Operator SA Oddział Kalisz 
i PwG OTOP odtworzyli gniaz­
do bocianów białych.

Tej zimy w Niedźwiadach 
w gm inie Jaraczewo (powiat 
ja ro c iń sk i) runęło bocian ie  
gniazdo. Na szczęście sołtys 
wsi, Zygmunt Gendera, który 
bardzo przywiązał się do obec­
ności bocianów, zareagował 
natychmiast i powiadomił pra­
cowników firm y Energa Ope­
rator SA oraz przedstawicieli 
Południowowielkopolskiej Gru­
py OTOR Warto dodać, że owe 
gniazdo jest od lat jedynym  
w  Niedźwiadach.

Firma Energa Operator SA 
Oddział Kalisz wykazała się 
w ie lk im  zrozum ieniem  i za­
deklarowała szybką pomoc, 
pom im o że stary słup, z któ­
rego spadło gniazdo, nie był 
ich własnością. Już po około

tygodniu od zgłoszenia, go­
tow y był do m ontażu nowy 
betonowy słup wraz z meta­
lową platformą. Sprawę z ra­
mienia PwG OTOP prowadził 
Bartosz Skrzypczak, który był 
w  stałym kontakcie zarówno 
z przedstaw icie lam i Energi, 
jak i sołtysem.

M ontaż m usia ł nastąpić 
szybko, bo nasze bociany już 
są w  drodze z zim owisk. Pra­
cow n icy  Energi na m iejscu 
po jaw ili się z samego rana 
26  lutego i od razu przystąpili 
do montażu słupa, na którym 
około południa zamontowana 
została metalowa platforma. 
Następnie Bartosz Skrzypczak 
przygotował gniazdo na przylot 
boćków. Teraz nie pozostaje 
nam nic innego, jak trzymać 
kciuki, aby „nowy dom " przy- 
padł przyszłym lokatorom do 
gustu. Bartosz Skrzypczak

Jako uczestnik akcji pra­
gnę gorąco podziękować 
Z ygm un tow i Genderze, 
sołtysowi N iedźwiad oraz 
M ariuszowi Chrobotow i, 
Ryszardowi W iecha i M i­
rosławowi Gockiemu, pra­
cow nikom  firm y  Energa 
Operator SA., bez których 
powodzenie akcji nie by­
łoby możliwe.Bartosz Skrzypczak, PwG OTOP

Podnośnik 
koszowy 
firm y  Energa 
O perator SA, 
bez którego  
m ontaż  
gniazda  
byłby
niem ożliw y

http://www.jarocinska.pl
bocianopedia.pl/bociany-i-bocki
http://www.pwg.otop.org.pl
http://www.bocianyonline.pl

